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skrzypiec, ■ co na sko5^PndO'V^ine,^> „Pomidor a? trdbiło w ra­
żenie muzyki, piekielnej....Vagpotem zw olna .zaczęły się fjśfcle- 
Wiiie tony  walca. Z ąiui ej/zanie. — Brzesk/wanie \ię . - -

Fotem  wlszysiko -rzuciło. się, ji-kby u-p ataku  do sgcd/.ą- 
cy.ch n a  kanapkach dziew ic. • • Cóż b y ło  rob ić? Kumał z  in­
nymi. i ,j$cmiidoir“ .'to im acA ^-w łaściw ie popcfandaro k** G niótł 
go w łaśn ie  'kotm erzyk, b y ło  mu straszn ie  g łup io  i  zaipomniał. 
o w szystk icm . M ignęło mu coś ® e tśe sk ieg o  -pr.zW0.JiO'Cz£nia. 
o m a ło p e  'y^y w alił się długi sam ą d/anim zatrzyma 1
się jednak |iia szczęście i g łosem  grobow ym  rzucił; „Mogę 
p ro s ić  do iv a k a “ ? M ów iąc .itgń /ia ipn . formułę ta  kuł całcmi 
dniami przedtem  i ona mu jedynie oprócz „dziękuję za vis a 
v is“ w  pam ięci została."C zasem  m ieszały  mu sfę om? .razem i 
zam iast -jĆdń/ej -użyWał drugiej — z  czego oczyw iście naj.ro- 
zmai tirze kcjmphikaeje pwys/tewa-ły • o tęm jednak zamilcz - 
m y!)

/Poczerń uj||jpśzy dziewicę, jak uważni naibardzifcj prze- 
piiSOwojnrę.apSćzął — co? — tego określić nie rneżna. B yło  to 
jakieś nie określone po;ru:siz,aini'e' nogami, złbżeńępz, -wszelkich 
możliwych, r ie  wyjmując tw et-stepa \ few-tretta tańcóW," iNied 
trw a ło  tft. jednak dtugo, gdyż dahserka* oczy w iśc li nie m iała 
ochoty do podobnego rodzaju eksperymentów i wkrótce po­
łożyła: temu ikr es. P ow tóray ło  się |p . ip te rń  z fenem® i pozy 
innych 'tańcach. P rzy  mazurce- w yw alił się; tylko dwa razy, 
co :z*a każdym  razem wy w cływ ąfo, u mmfma. uśiTńefch bąizy- 
lliszkowy i m uzyki, przypominające wirziasik wrony, którą 
ktoś Wilnie pociągnął za  ogon.

— P o  m azurze kadiryl, kad ry l, k tó ry , (jak u trzy m y w ał 
,vPomiido!r“) m usia ł być '.wymyślony p rzez  najw iększego  i- 
djoitę n a  ziiemj, lub człow ieka/ k tó ry  trosił zam ia ry  samobój 
cze. P odczas tańca zau w aży ł, *e d an se rk a  z a czę ła  s-obje pod 
nosem  m ruczeć m elodję' k d d ry la : tam  -taim, tasppy ta ł.... P rz y ­
szło  miu n a  m yśl, ż b e y  zagw izdać  .do w tóru, w p ierw  Jednak 
uznał ;ial-stosownie zaeząw z  nią muz,mowę! L ecz o  czem ? Ł a­
tw o  pow iedzieć, zacząć, k iedy  się  nie w ie  o, czem! — M y­
ślał, -  m y ś la ł nad tern  dw ie figury. M iał już zaeżać  aż tu : 
„en avamit“ , „a, droit“ — i nic z tego. O statćczn ie  p rz y  kWicu 
w ykręca jąc  się boleśnie z pow odu ko ln ierzyM . .zaczął roiz 
m ow ę; „Pani d jo d z i na ;tafree“S - --- M

— Tak! A pan  też?

— Tak. — I tutaj ta  baipSma rozmowa, na jaką.-Cycero 
byjisię nie .zdobył, 'z a w a la  się. Nawiasem  ńiówgąc, pow ta­
rzała  -się ouarnd wszystkich innych lelraftch. bo każdy p rzy­
zna, że od czego innego trudlncybyło zacząć.

— Ogółem też  następne zbiorów/ki zbiegły, j<aik pierwsza, 
ap P o m id o r“ podczas mich umączył się angażować ®o* kad ry ­
la i dziękow ać za „vis a. vis“ .

Zarzą/d Z w iązk u  'Sejmł/kóA- Popia^fety-oh RzkjfeagtfesB W  
li/tej P o lsk ie j (W acszlw -a . Jas,rui Nr. 19)."p rz y s ła ł n a m  z p ro ­
śb ą  o zą,mi%szJlfc;Lo ijC h tżs/y  ó.cmiąi:k.ait.

Z JA Z D  SEJM IK Ó W  PO W IA T Ó W .
/W dniu 2 -3 ni.arcą&ufbył się w W arszaw ie trzeci Zjazd 

przedstawić,ifc-l-j -sejmików pow iatow ych, Reprezentowane b y ­
ły 53 'sejmiki', ,\v czem  40 b. Kc/ngre sówki i obw. Białostóold-e- 
go, 8 Poźnańsikiego i 5 b. Galicji. Przewodniczył cihradcim 
prezes Ztyiązku sejmików, Wj. W akar.

Porządek JpfCiiny Ziazdif -wypełnił szefcłg treściw ych >re- 
feratć/w w poszeizegóta-yłB spra/waeli, -d-cityezącydi sam orzą­
du. or,aż rzeczow a ridd •niemi dyskusja, więc referaty p. A. 
Bioguslawskiego, u /budżetach pow iatow ych i '.kbedyoie komu­
nalnym. p. Czarneckiego z .Wielkopolski o 'zasadach skarbo- 
■woiści -kj^minataM a in.ż. S iedleckie®  o zasadach- przedsię­
biorstw  kcmuiialiiych, p. J. Ghcmicza o c,dib-u-dc/w-ie:fcraju, ks. 
Sędzimira cT n/acy sam orządu nad uruchomieniem'' /przemysłu, 
ludowego. p .  B. Chomkiza o iibeżip.ićfć^uiach komunalnych i 
proif. iKirŻSwicikie/gip. o w spółudziale samorządu w przyszłym  
spislp 'ludności-. Nad każdym z tych .referatów.' wywiążą}a? sśię 
szczegółowa dysikfc/sya. a zw łaszcza re te la ty  .A. Bcigusław- 
sikiego, J. Ghcmicza i ks. Sędzimira zesłały /przyjęte- z dużem 
■u t̂eni-e/m i udi.wakn.fem odtoośny-ch wniosków’.1)- -

Największą atoli u/wagę zebranych .przedstawicieli -sejmi­
ków’ przykuł rdfem t prof. Buzka o Oirganizacyi samorządu. 
W  -wynik/u obęze-r-nej dyskusji, Zjazd wypowiedział', ę ię 'p rze­
ciw ko ustawie o województwa/oh i przeciwko obesłaniu ipriez 
■sejmiki rad wojewódzkich, o raz  uchwalił zw rócić się do Sej­
mu o .zmiesi en ió1 tej ustaw y; żąda} rozszerz en, i,a kompetencji 
samorządu poi wiato wego i obieraliności przeiWodiniiczącj^ch 
sejmików i wydziafóiw, oraz innych zmian ordynacji 'poWia^ 
towej, w  tern bezpośredniego -wyboru sęjrniików. W reszcie 
Zjazd .przeciw staw ił się tworzem iu. Gd/rębnego sam orządu 
szkó^jego, żyęgąic sobie .podporządkowaniu rąid ‘szikolinyich 
sejmilkoim. Interesującą jest również uchwala, żądająca zmniej­
szeni^ obszaru gmin i po-wjaitóiw w  oeihi przybliżenia admini­
stracji do -ludności.

Obrądy .oelhowała rzeiczo-woiść i . spokój, WićlĆi jednak 
cierpikich uwag wysłuciiać musićii Bbecini p-rz-edstaw-icidle 
w ładz rządow ych, .w sprdwi-e daiałajności obecnej biurokra­
cji miejsco-wej. Pr.ztividując to, . .mini-sterstWo spraw  we- 
'Wfliętir-zn.ydSi. Twpji-a-wdizie ' jjpjrmatni-e 'wydiak),-- ip/ozwoilenie na 
Zjazd, ale rozesłało depesze do słacostów. powstrzymujące 
udział delegatów  sejmikowych ^ .Z ja ź d z ie . To taż niektórzy, 
stairostowże odrnnw.iiai: dełegatgm w^-^«>a. legitym^j-L." i sikut- 
k iem ' tego na Zjeżd;*e by ło  j-ćprezeiTtowainyich- niebo mini-ej 

■^ejmików, niż s ię  spcdżiewaino.
Z  tego powodu 'zosta ła  w ifesiona av Sejmie Bnterpei.ącja.
Na Zjeździe było sp jro  PbśKóny. Pożądany jest -liczniej­

szy jch. -udzia/} w  Zjazdach sejmikiów, jafcO1 jedblrz najlepszych 
spos^iów  injorniiowania się. o -opiM .społe-cz,m3j. i rządach lo­
kalnych całego kraj;t, - a nte- ■tyi^bo';'sweich okręgów,


